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Cum fortuna manet, vultum fervatis amici, 
Cum cecidir,turpi vertitis ora fuga. Petreniur,  - 


Mości. Panie MoNrrog 


ak uważam, prawdziwy przyjaciel _ 
bardzo ieft rzadki na świecie. Wie- ` 
łu ieft takich ktorzy fię cym tak pię. 
knym y pozornym fzczycą nazwie. 
(kiem, ale bardzo mało, A nawet śmiem 
powiedzięć, że nie mafz takich, kto. 
L `- rzyby 
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rzyby prawdziwego przyjaciela obo 
wiązkom zadofyć czynili; Na poparcie 
tey prawdy, dofyć mi ieft uczynić toż* 
nicę, między prawdziwym falfzywym 
przyiacielem, to ieft dofyć mi dać po= 
znać fa czym prawdziwość, lub fai- 
fzywość przyjaźni zależy y zawifła. 

To bowiem iefł u mnie prawdziwy 


przyjaciel, ktory tak w fźczęściu iako 


y w niefzczęściu townie mi fprzyia s 
ktorego moia pomyślność ciefzy, nie“ 
pomyślicść fmuci, ktory mi w.wątpli= 
wościach poradą, w zdrożnościach prze” 
ftrogą bywa. Ten fię tylko prawdzi= 
wym, przyjacielem nazwać może, ktoś 
ry cnot cudzych zbytnie nie wychwas 
la, A na wyftępki furową naftępuie 
mową, ktoty co we mnie nagannego 
widzi, zaraz napomina y przeftrzega, 
ktory radby, żeby mię naydofkónalfzym 
widział, co fię zemną w fzczęściu cie- 
fzy, a w niefzczęściu potrzebnym mi fię 
wfparciem taie, y ktory na koniec ży” 
cie fwoie, gdyby tego potrzeba było, 
dla pomocy moiey narazić. nie obawiał 
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fię. Znam ia to,że byłby to bardźo 
ciężki przyjaźni dowod, ale też y to 
wiedzieć potrzeba, że rzadko fię teraz 
takie zdarzaią okoliczności, w ktorych- 
by takie przyjaźni dawać dowody po- 
trzeba bylo. Lecz żeby ten punkt do 
prawdziwey nie mial należeć, przeczyć 
temu tiudno. Znak to bowiem jeft 
faifzy wey przyjaźni, gdy kto poty mi 
fprzyia, poki mię w fzczęściu, y w do= 
brym bycie widzi, a gdy mifortuna tyl 
pokaże, lub w iakie wpadnę niebefpie- 


, czeńftwo, natychmiaft mię odftępuie. 


Miala ftarążytność piękne y fiebie za- 
fzczycatące prawdziwey przyiaźniptzy- 
klady w ofobach Oreftefa, y Achillefa, 
ktorzy za przyiacioł życie fwe na nies 
befpieczeńftwo narazić nie wzdrygali 
fiş, Te f3 fzczegulnieyfze prawdziwego 
przyiaciela przymioty. Podźmyż teraz 
do własności falfzywego przyjaciela, 
czyli, że po proftu powiem, pochlebcy. 

Nie wiele mi tu przydać potrzeba 
do tego, co wyżey odemnie namienio- 


'ny autor wtych dwoch powiedział wier- 
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sfzach. Już teraz: u nas prawdziwych 


przyiacioi nie ffychać . Ci ktorzy fiş tak 
pochlebpym fzczycą nazwifkiem, nay- 


„mniey onego f} warci, Celem bowiem 


ich przyiaźni nie ieft ofoba, do ktotey 
fię przywięzują, ale włafna ich korzyść. 
Takowi przyiaciele nigdy fię do ubogich 
y nic nie maiących nie ptzywięzują 
ofob, wiedzą bowiem, że nic nie maią, 
z czegoby oni korzyftać mogli. Tak ieft 
a nie inaczey. Takowi przyiaciełe do 
famych' tylko przywięzuią fię Panow, 
à Panow takich, ktorzy fię na niefżcze- 
rey ich przyiaźni bynaymniey poznać 
nie mogą. Tacy ludżie ftaraią fie na- 
przod poznać,z ktotey fttony ofoba, do 
którey fig czepiaią, ieft naydotkliwfza, 
to ieft, czym iey fie naybardziey przypo. 
dobać mogą. Jeżeli ten, ktorego oni 
fobie zacel interefsowaney fwey przy* 
przyiaźni obieraią, jeft fzczodrym y 
wfpaniałym, w ten czas na wfzelkie iuż 
bez miary wylewaią fię pochwały. Roz: 
wodzą mu bowiem te Jego dobrodziey- 
ftwa , iako ` pe przyfzłey Jego 
fzczę” 
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fzczęśliwości zadatki. Wmawiają w 
niego, że ubodzy, ktorych on tak licp- 
ściwie za życia fwego opatruje, wiecz= 
ną mu chwalę modlitwami fwemi u 
BOGA wyprofzą, Powiadają mu, że ta 
byla wfzyftkim prawie Przadkom Jego 
właściwa cnota. Swiadkami fą tego, 
mowią oni daley, owe Klafztoty, owe 
Kościoły mnogiemi obdarzone boga- 
ćtwy, owe rozliczne fundufze, na ktore 
oni dla.chwaly Pana BOGA lożyć nie 
żałowali, jeżeli iet nabożnym, to y tu 
«dla nich wielkie y obfite pochwał wy” 
tryfka źrzodło. Już go w ten czas pra= 
wie za życia iefzcze kanonizuią. Jeżeli, 
zkim o nim mowią, to tam na fame 
tylko wylewaią fię pochwały, Wyłli= 
czaią cnoty, ktorych on częftokroć y 
nie ma,to ieft te, ktore oni w nim przez 
chęć korzyftania z niego, upatrywać 
zdaią fię. Za nic unich inni acz naya 
cnotliwfi y nayświątobliwfi ludzie, ie- , 
go tylko za wzor cnoty y Swiątobli- 
wości wfzyftkim żyiącym wyfławuią. - 
Spytać że ich fię dla czego z pogardą 

drugich . 


drugich tak mocno iego wychwalaią ofobe, ieżelić 
. prawdę powiedzieć zechcą, nieochybnie odpowie 
dzą, że nie inna pochwał ich ieit pobudka, iak 
tylko ta, że pieńiądze ma, y żez niego korzyftać 
Ale iefzczeż by to znośna było, gdyby fame tyla i 
ko cnoty celem ich pochwał bywały. Lecz to fig iak, | 

| na niefzczęście y do' nayniegodziwfzych. rozciąga i 
I | wyftepkow. Jeżeli bowiem tego, ktorego za cel | 
| 
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| 
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] 

| 
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zbogacenia fig obieraią ambitnym, bydz. widzą, » 
| natych miaft whelkiego rodzaiu palą mu kadzidła, 
| „Jeżeli z nim rozmawiają, to nic innego za cel fwycą. 
rozmow nie obięraią, ilak tylko wyfławianie zacm 
ności, rozwodzenie dawności Domu jego: Wybiea 
raig fobie, zaraz iednego z, Przedkow Jego, ktory: 
ieN był fiawnym woiowiikiem, woienne Jego. 
wyflawiaią dzieła, utrzymuią przy nim, że on to, j 
i L fwoiemi chwalebnemi akcyamni, {wem niezw yciem. | 
| „żonym męftwem, iuż iyż upadaiącą Qyczyzne op 
calił, y że bez tego pomocy iąż dawnoby w aktope. i 
nych upadka gruzach zagrzebipną była. Jeżeli był 
fprawnym y przezotnym Miniftrem to y wtym dys 
godzenia humorowi Pan(kiemu znayduig Okazyą,, 
Prawią bowiem, że to był ieden ze wfzyftkich Mi= 
niftrow naymędrfzy, nayprzezoriiey(zy że fię Jego 
| sadami Krol pod Ten czas. panuiący we wfzyftkich 
| okolicznościach rządził, że nic bęz jego porady 
„przed fig nie brał, y że to Panowanie, pod ktorym on 
‘byt Miniftrem;za naylepfze y nayłafkawfze włzyfcy | 
poczytywali. Jeżeli kto z tego Domu był Duchow= 
nym, to y w tym na pochwały: Mecenafa fwego 
zdobywaią fię. Zaraz mowig,że to ozdoba Dacho= 
REŻ wiehftwa pod ow czas była, żę małotakich było | 
PSO iet y będzie na świecie, że gdyby wfzyfcy tacy | 
teras byli, wiaraby w {wey mocy y dzielności lą 
dotych czas! była, Jeże. i 
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Jeżeli onich przyjaciel jeft okrutnym, tooni y te 
w piękną cnoty uftroig barwę. Albowiem powies 
dzą, że niezinney przyczyny tak fobie oftro pe: 
fiępnie, tylko dla zachowania (praw edliwości, dla 
nie dopufzczania lzerzeć fię złoczynftwu. Słowem, 
że nie iaka niegodziwa pobudka, lecz fama cnota 
do tegó mu fie powodem ftaie, 

Jeżeli lud itwoy, podatkami lub innemi iakiemi ` 
ciężarami uciemięża, to y wtym nic tak wyftę- 
pnego ci kochani przyjaciele nie widzą. Zaraz go 
w tym wymawiaj;, że ro nie ziakiego łakomftwa 
lub chciwości czyni, ale tylko dla fwey portzeby. 
Przydają do tego, że wiele fig teraz rożnych przy: 
czyniło wydatkow, Ze przyzwojtlza ieft, chłopa 
przycifnąć, yiemu dofkorzyć, niżeli w czymkol- 
wiek albo Rawie. fwoiey ufzczerbek uczynić, albo 
dawfzy komu fiowo, w nim fie nie uiścić, albo reż 
nakonięc zwykłey 4'niepotrzebsey vigé wfpania- 
łości. Będą oni iefzcze rego y powlzechaemi zwy- 


tzaiami dowodzić. Powiedzą bowiem, że to po 


wfizyftkie czafy tak bywało, że podleyfzy zacniey- 
fzemu zawfze fiużyć, wizelkie Jego rozkazy ocho. 
czo wykonywać, y na wfzyftkie roztvwki Panu 
fwemu obficie doftarczać powinien. A zatym y 
w tey tak oczywiftey rzeczy naymnieyfzey nie 
upatiuią wady; wfzyftko bowiem albo cnoty bare 
wą albo porrzeby pokrywaią nazwifkiem: Tak fig 
dziele z trony zmyśolnych przyiacioł. Podzmyż 
teraz do fkutkow, iakie' takowe pochiebftwa na 
tych fprawuią, dla ktorych czynione bywaią, 
Cj bowiem nie wchodząc w to, ziakich pobudek 
ci kochani przyiaciele takie im pochwały daig, a 
zozumieiąc iż to wfzyftko co mowią, fzezerze y 
bez naymnieyfzey mowią obłudy, obfite im hoy- 
s ności * 


I 
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+ mości y dobroczynności (wey dają dowody. Jm 
; | niepodobnieyfze o nich p'awią rzeczy, tym oni ię 
wfpanialey uagradzaią, A jako ffawny ow Rymoa 
pis Horaciutz powiada, że poty fię piiawka fkory 
nie puści, poki figę krwie cobrze nie opiie, tak 
owi interefsowani przyjaciele, poty pochwałami ` 
Mecenafa {wego upuiać będą, poki go ze wfzyfte 
kim nie wycienczę y do oftatniego nie przywiodą 
niedoftatku. Do tego go iuż przywiodłfzy ftanu, 
naturalnie fądząc zdaie fię, iż w niefzczęściu zo» 
| fłaiącemu przefzłemu dobrodzietowi,(woiemu poa 
winniby pomocną podać rekę y wfzelkich do pods 
| ratowania Go użyć (pofobow. Nie takfić przes 
| cież dzieie, ale gdy go w rym fłanie widzą, albo 
fig zapieraią, że go nie znaią. albo co gorfza, w 
brew y oczewiście z niego fzydzą. Wren czas dos 
piero daią mu poznać, iak niefzczereich były ftos 
wa, iak pochwały zbyteczne dla famego tylko ` 
zyfku mu dawali. Wten czas na koniec urgganiem 
niefzczęśliwemu poznać daią, że ieżeli co dla niego 
czynili, lub na iego ftronę mowili, nie rak fię to 
działo dla niego, iako raczey dla tego, żeby z bow 
gactw : Jego korzyść iakąkolwiek odnieść mogli, 
Uprafzam za tym WPana, Mci Panie Monitor, 
ażębyś mocno przeciwko takowym interefsowa= 
nym powftał przyjaciołom, A razem nauczył tych 
do ktorych fie rakowi czepiają, pizezorney ofiroże 
ności, żeby takowym ludziom przyftępu dogfiebie 
mie dawali, a iezliby fie niefzczęściem iakim do 
nich wkręcili, żeby układnym y obłudnym ich , 
ża fiowkom naymnieyfzey nie dawali wiary, Ca  , 
| j wyraziw{zy mam honor pifać fie. 
è ; W. Pana Dobrodzieia 
I 3 Naynifzym fługą 
Ib Przyiacielfki 
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